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Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!
Pamiętasz, kiedy ostatni raz zapraszałaś/zapraszałeś Mnie, abym z Tobą przeżywał wszystko, co cię spotka w ciągu dnia? Proszę Cię, abyś w tym tygodniu rano znalazła/znalazł chwileczkę, aby poprosić Mnie o błogosławieństwo na cały dzień, o dar Ducha Świętego, który Cię będzie prowadził. A później, w ciągu dnia, przynajmniej trzy razy przypomnij sobie, że jestem z Tobą. Bądź Moim apostołem, który ze Mną robi każdą, nawet najmniejszą rzecz. Powiedz mi w myśli, że ofiarujesz mi wynik klasówki, albo to, czego nauczysz się na lekcji, albo, że zapraszasz Mnie do zabawy z koleżanką, albo, że przepraszasz Mnie, bo zrobiłaś/ zrobiłeś coś złego, albo, że dziękujesz Mi za dobrą ocenę. Tak wiele jest sytuacji, w których jesteśmy razem. Proszę Cię pamiętaj o Mnie przynajmniej w trzech z nich. 
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!
Lubisz swoją klasę? A czy wszyscy czują się w niej dobrze? W tym tygodniu posyłam Cię, abyś był Moim apostołem w swojej klasie. W jaki sposób? Poszukaj wśród swoich koleżanek czy kolegów tę osobę, z którą najmniej chętnie się inni bawią, siedzą z nią w ławce, rozmawiają, która jest często smutna. W tym tygodniu przynajmniej trzy razy w ciągu dnia uśmiechnij się do niej i powiedz jej coś miłego. 
Pan Jezus

Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy wiesz, że uśmiech jest cudownym sposobem głoszenia Ewangelii? Daje radość i przypomina innym, że Ja, Bóg najbardziej ze wszystkich pragnę dawać radość. W tym tygodniu posyłam abyś był apostołem radości. W jaki sposób? Postaraj się więcej uśmiechać. Obdarz przynajmniej trzy razy w ciągu dnia, słonecznym, szczerym uśmiechem osobę, którą mijasz na ulicy, albo przepuszczasz w drzwiach, albo robisz jej miejsce w tramwaju czy autobusie, albo w jeszcze innej sytuacji. 
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy wiesz, że uśmiech jest cudownym sposobem głoszenia Ewangelii? Daje radość i przypomina innym, że Ja, Bóg najbardziej ze wszystkich pragnę dawać radość. W tym tygodniu posyłam Cię, abyś był apostołem radości. W jaki sposób? Postaraj się mówić „dzień dobry” i „do widzenia” spotkanym osobom - szczególnie takim mniej zauważanym jak pan portier, czy pani sprzątająca, osoba sprzątająca chodnik, sprzedawca w sklepie… - z najpiękniejszym uśmiechem, na jaki Cię stać. 
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy wiesz ile radości może dać słowo dziękuję? Ono przypomina o wdzięczności. A przecież każdy człowiek ma za co być wdzięczny Mnie i innym ludziom. W tym tygodniu posyłam Ci , abyś był apostołem wdzięczności. W jaki sposób? Wieczorem pomyśl za co jesteś Mi wdzięczna/wdzięczny i powiedz mi: dziękuję. I przynajmniej trzy razy w ciągu dnia powiedz to słowo swoim rodzicom – gdy mama stawia przed tobą posiłek, gdy pomaga ci w lekcjach, gdy daje ci coś, czego potrzebujesz…, nauczycielowi, gdy daje Ci zeszyt, dobrą ocenę…, koleżance czy koledze za pożyczenie gumki, czy ołówka, podanie czegoś, wspólną zabawę…, pani w sklepie… Sam znajdziesz mnóstwo sytuacji, aby wypowiedzieć to słowo wdzięczności. 
Pan Jezus

Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,
Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię! 
Czy chętnie pomagasz? W tym tygodniu posyłam Cię do tych, którym trzeba pomóc.. W jaki sposób? Każdego dnia znajdź przynajmniej trzy sposoby, aby bezinteresownie im pomóc w jakiejś drobnej, ale potrzebnej rzeczy – jedną osobę (i przynajmniej jedną pomoc) w domu, jedną osobę (i jedną pomoc) w szkole i jedną osobę (i jedną pomoc) podczas zabawy. 
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy lubisz sprawiać innym radość? Wiem, że tak. W tym tygodniu posyłam Cię, abyś to robił. Przynajmniej raz dziennie spraw komuś radość. Najlepiej w taki sposób, aby ten „ktoś” nawet nie wiedział kto mu tę radość sprawił. A jeśli wie, to, żeby nie czuł się zobowiązany do dziękowania Ci. 
Pan Jezus

Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!
Czy wiesz, że czas jest moim darem i trzeba dobrze go wykorzystać? . W tym tygodniu posyłam Cię abyś był apostołem dobrego wykorzystania czasu. W jaki sposób? Codziennie wieczorem zastanów się czy dobrze, pożytecznie wykorzystałeś dany Ci czas – na pracę i odpoczynek. Szczególnie zwróć uwagę na odpoczynek – na sposób w jaki się bawisz. Czy te zabawy Cię czegoś uczą? Pomagają Ci stawać się lepszym, mądrzejszym? Czy wystarczająco długo śpisz? Pomyśl jak lepiej mógłbyś pracować i odpoczywać następnego dnia. I co udało Ci się zmienić na lepsze w stosunku do dnia poprzedniego? A jeśli się nie udało? Nie martw się. Poproś Mnie o pomoc, aby jutro było lepiej. Wiesz, że Ja z radością Ci pomogę.
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy umiesz dostrzegać tych, którym jest smutno? . W tym tygodniu posyłam Cię do nich. W jaki sposób? Codziennie rozglądnij się uważnie i zauważ tych, z którymi nikt nie chce się bawić, może siedzieć w ławce, a może ciągle sami spacerują po szkolnym korytarzu. Podejdź do takiej osoby, spróbuj z nią miło porozmawiać, pożartować, a może pomóc… 
Pan Jezus

Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy wiesz, ze w prosty sposób możesz się włączyć w pomaganie dzieciom głodnym? W tym tygodniu posyłam Cię do tych dzieci. W jaki sposób? Wystarczy, że postarasz się, aby nie zmarnować niczego z tego, co Ty dostajesz do jedzenia. W tym tygodniu spróbuj w ten sposób: Zjadasz wszystko bez grymaszenia, dbasz, aby nie zmarnowała się nawet skórka od chleba. I każdy posiłek, nawet cukierek, zanim zaczniesz go jeść ofiarujesz mi w intencji głodnych dzieci. Ofiarujesz Mi również w tej intencji wszystkie trudności, które będziesz musiała/musiał z tego powodu ponieść, np. to, ze zjesz coś czego nie lubisz, albo Ci nie smakuje. Ja wezmę Twoją ofiarę i dzięki niej znajdę ludzi, którzy będą mogli tym dzieciom skuteczniej pomagać. 
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Czy wiesz, że i Ty możesz pomóc dzieciom cierpiącym z powodu wojen? Wojna jest zawsze wynikiem braku zgody. W tym tygodniu posyłam Cię do tych dzieci. W jaki sposób? Jeśli Ty, w tym tygodniu, postarasz się żyć w zgodzie z każdym, nie kłócić się, nie dochodzić swego, z uśmiechem ustąpić gdy pojawia się jakiś konflikt, i ten wysiłek ofiarujesz Mi w intencji dzieci z krajów ogarniętych wojną i różnymi konfliktami, Ja – dzięki takim dziecięcym ofiarom i modlitwom - znajdę ludzi, którzy skuteczniej będą rozwiązywać te wielkie wojenne konflikty.  
Pan Jezus

Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Ja na krzyżu nie myślałem o sobie. Myślałem o tych, których pragnąłem zbawić. Myślałem o Tobie. A Ty? Jak często myślisz o innych z troską, z chęcią pomocy? W tym tygodniu posyłam  Cię do koleżanki lub kolegi, których lubisz najmniej, albo po prostu nie lubisz. Codziennie odmów za tę osobę, najpiękniej jak potrafisz, modlitwę „Ojcze nasz”. I przynajmniej raz w ciągu dnia serdecznie się do niej uśmiechnij.  
Pan Jezus


Najdroższa Dziewczynko,

Najdroższy Chłopcze,

Codziennie, bez przerwy mówię do moich uczniów: Idźcie na cały świat i głoście Ewangelię. Dzisiaj tak bardzo się cieszę, że mogę powiedzieć w sposób specjalny, uroczysty do Ciebie: Idź do swojego świata, do domu, do klasy, do rodziny, koleżanek i kolegów, przyjaciół i tych, których zwykle mijasz obojętnie: 
Idź i głoś Ewangelię!

Ja na krzyżu nie myślałem o sobie. Myślałem o tych, których pragnąłem zbawić. Myślałem o Tobie. A Ty? Jak często myślisz o innych z troską, z chęcią pomocy? W tym tygodniu posyłam  Cię do Twojego domu. Tak! W Twoim domu bądź Moim apostołem. Codziennie odmów za wszystkich domowników, najpiękniej jak potrafisz, modlitwę „Ojcze nasz”. I przynajmniej raz w ciągu dnia serdecznie się do każdego w domu uśmiechnij.

Pan Jezus
